
U  109, lo k  X, SOSNOWIEC — niedziela 18 maja 1919 roku. fisa  numeru 39 fen.
e g to a ń  i-ej stresie 

widna petitowy mk 2,00 
ma HI-ej z t w z h — m k .  1.50 
m  HF ej gtionie — o,7§ i ,  
a a i e s l s ® ©  sa wlerss 
g*«£©ltOWy — sk , 2.50, 

ogłoszenia' po. 10 
t e ,  m  wyrśs. NajmJślejs*# 
Irobae ogłesgsaie B k . l.se .

S@iak®ja- i Aflain’straeja 
m l m m g Ą  etę p s i  JSI 4-?za 
f m j  al. Steososiiowle© 

klej w  Soraewaa.

Aii©§ ile  Hsilw 1 lepesai 
»Iskra“, gassewtes.

I S K R A
Msmiklilltyeisf,, »?a!acairy I Karaski

P^Siąpmerata wynosi: Z oi
■sssmem rocznie m. 42.90 — 
półrocznie mi. 21.00—kwas- 
teinie ®. io.§0—miesięczne 
J®. 3.50 x  przesyłką p-os$" 
4ową 3  m .  5 0  L ,  miesięe®- 
aie. Cena numern po|®~ 
ijźezego — 30 fen.

Islakeja otwarta od g 
l a  f  wieea, — Rękopisów aa*
fssłanyglj red&ksja nie zwraca,

Oddziały własne w Będzinie
@i. Małachowskiego 9P w Dą- 
ifiw ie  al. Stankiewicza M @

POLSKA KRAJOWAŁ O T E B J A Warszawa,XI* II .
& L A S Y C Z U A  uj Kredytowa Na 4,

50,000 numerów, 25,000 wygranych i  51 premjf. 
Wygrywa więcej, ulż co drygi numer.

wygranych 8  f f t l i j O n O W  2 1 1  t j f S i ę C J

Wielka wyqrane: 7  511,011© m k .
Ciągnienie V klasy rozpocznie się 2 czerwca i trwać będzie do 25 czerwca włącznie. 
Losy V-ej klasy są już w sprzedaży. — "Termin wymiany losów upływa 30 maja r.b. 

KS każdej ćwiaitce pieczęć z Orłem Polskim I napisem Rada Główna Opiekuńcza.

I

KI10

Od 13 do 19 maja 1919 roku

CZARODZIEJSKIE OCZY
Wspaniały dram at japoński w 5-iu częściach, rozgrywający się na tle 
przepięknych pejzażów ,,krainy słońca i kwiatu jabłoni" ze słynną 

tragiczką japońską w roli głównej.
UWftGfi. Początek o godz. 5, w niedziele i święta o 4-ej.

Program  Nr. 39. Dla dzieci i młodzieży wstęp  wzbroniony.
Od poniedziałku 12 go maja 1913 r.

TE ATR

KIIO - OAZA
v  Sosnowcu.

PO LiT  NEGRI najwybitniejsza dziś pol­
ska gwiazda kinemat. w 
roli głównej dramatu w 5

częściach p . t.:A W A N T U R N I C A .
Podczas akcji przygrywa koncert, duet, Dyrekcja zastrzega sobie prawo zmiany obrazu 

Początek  przedstaw ień — o godz. 5, w niedziele i święta — o godz. 2.

D en tysta  
3. 5**fois«f«in

powrócił.
GODZINY PRZYJĘĆ: 

cd 10—1 i od 3—6 po poł.
Leczenie zębów, plombowanie 
wprawianie zębów bez podnie­

bienia, złote korony.
ssF, M odrzejewska Nr. 3 .

N a s z e  s p r a w y .

. l i i  E l i
efeor. uszu, boss i gardła 

SOSNOWIEC, Kołłątaja 3*2 lQ 
(Mikcła]®wskr)

0*1 4 — 6  pp.

(W odpowiedzi krakow* 
sk iem u  „Ilustrowanemu 
Kurjerowi Codziennemu".)

Chwalebnym jest patrjo­
tyzm, lecz zgoła niepożą- 
hanym jest patrjotyzm par­
tykularny, dzielnicowy, bo 
ten zamiast być cementem, 
co wiąże i spaja obywateli 
jednego ikraju, różni ich 
właśnie i dzieli.

Taki miejscowy patrjo­
tyzm nie dopuści do słusz­

nej krytyki, o ile ona wy­
mierzona jest przeciwko 
stosunkom, 'panującym w 
jego dzielnicy; taki patrjo­
tyzm zamknie oczy na swe 
własne domowe braki lub 
nawet i zło, wytknie nato­
miast-- najlżejsze uchybie­
nie gdzieindziej, przezornie 
przemilczy o dodatnich stro­
nach „sasiada", a gdy mu 
zabraknie motywu lub argu­
mentu w dyskusji, stworzy 
go, posługując się... nawet 
fantazją!

Dyrekcja koncertów ALFREDA STRAUCHA.
'T ea tr  Z im o w y  (Teatralna 2).

J e d y n i  wJecKćfó
lirjśzno - draaityeznjeli poemłót taneaziiyeh

Bity M f f i l f B
Wszechświatowej sławy tancerki klasycznej 
przy fortepianie: ts§la Neuger-Faliksowa (Kraków).
PROGRTM: Chopin: Śm ierte lna  narzeczona. Mosz- 

kowski: Valse brillante. Liszt: II Rap- 
sodja Węgierska. G il le t : W spom nienia  z balu.
Moszkowski: Paź. Serenada. Paderewski : M enuet. 
Rubinstein: T orraaaor & anda louse .  Moszkowski: 
Caprice espagnole . Schum ann-Tausig: Solo casta  
gnetow e (hiszpańskie impresje) Liszt: Tarantella. 
—  Bizett Taniec wschodni. —
Wszystkie kostjum y sk o m p o n o w an e  przez Ritę 
Sacchetto , w ykonane zostały w własnych warsztatach.
Bilety do nabycia w księgarni „WIEDZA".

licji wógóle, nie mogę się 
jaiaak bezwzględnie pisać 
na określenie: „urzędnik
galicyjski znany ze swej pra­
cowitości", bo fakty mówią 
co innego.  ̂ Przypomnę tu 
powszechnie Znany, austrjac 
ki, tak skutecznie przeszcze­
piony do Galicji, biurokra­
tyzm, który przecież nie 
jest synonimem pracowitoś­
ci! Otóż galicyjski urzęd­
nik był i jest przedewszyst- 
kim par excellence biuro­
kratą i w tym sensie gotów 
jest istotnie „pracowicie za­
łatwiać kawałki" z tym roz­
machem, że naprzykład 
proste zebranie gotowych 
rysunków z kilku szaf, w 
ilości zaledwie kilkunastu 
egzemplarzy i wysłanie ich, 
powiedzmy z Krakowa do 
Sosnowca, trwa z górą czte­
ry miesiące '(wypadek z mo­
jej praktyki ostatnich tygod­
ni!)

Ze wśród galicyjskich u- 
rzędników są ludzie, nie 
zamykający oczu na złe 
strony takiego sposobu za­
łatwiania spraw urzędu, 
niec-h będzie przykładem, 
że pewien wyżej postawio- 
funkcjonarjusz jednej z tam­
tejszych dyrekcji kolejo­
wych, na obietnicę wysła­
nia iru pewnych bardzo 
pilnych dokumentów drogą 
zwykłą, to jest przez urząd

Przekleństwem naszego, 
ongi na troje rozdartego, 
narodu, jest właśnie taki 
„patrjotyzm partykularny", 
na którego powstanie, skła­
dały się trój opiekuńcze du­
chy smutnej pamięci Mo­
skwy, Niemiec i Austrji, 
tym więc smutniejszym jest 
fakt, że taki patrjotyzm od 
pewnego czasu przy lada 
okazji i bez okazji uprawia 
„Ilustrowany Kurjer Co­
dzienny", Bo czymże in­
nym, jak nie przejawem 
właśnie dzielnicowego pa- 
trjotyzmu, można sobie wy­
tłumaczyć „szlachetne" o- 
burzenie autora artykułu, 
zamieszczonego w tym piś­
mie, w numerze z d. 12 bmi! 
„Urzędnicy z domowym 
wykształceniem"?

Aby nie być źle zrozu­
mianym, muszę się tu zą- 
strzedz z góry, żernie je­
stem urzędnikiem państwo­
wym Kongresówki,—pracu­
ję jako inżynier w przemy­
śle, — nie może mię więc 
spotkać zarzut, że przema­
wiam pro domo su?, ale też 
nie mogę nie zaprotesto­
wać przeciwko niektórym 
twierdzeniom autora inkry­
minowanego artykułu.

A więc, nie zaprzeczając 
bynajmniej istnieniu praco­
witych urzędników w Ga-



R A  — Rfedsfels mija I9ig raka.
M 109.

Od pon ied zia łk u  12-go.

l a n y

Sfinks
Dla dz iec i w ejśc ie  dozw olone!

W ielki obraz h istoryczn y  w 6 aktach fdł. 250D m.), fabryki „CINES“ w R zym ie p, t.

wódz gladjator&w 
n y r t S s ! ) .

---------------J  . .  w  M .K .U V .U  - s a x .  Ł l l . J ,  m u r

SPARTACDS
Walks g lad ja torów  z dzikimi zwierzętami, w obrazie bierze udział 5 0 0 0 9  ósób.

D o obrazu  z a sto so w a n a  sp ecja ln a  m uzyka. -  O rkiestra w pow iększon ym  kom p lec ie .

zaproponował dosłownie, 
aby mu przesłać te doku­
m enty pod jego osobistym 
adresem , gdyż „zanim pa­
piery przejdą z parteru  biu­
ra,-k tóre je odbierze, do je ­
go gabinetu na drugim pię­
trze tego samego budynku, 
upłynie couajmniej dwa ty ­
godnie"!

A utentyczne, bez kom en­
tarzy!!

Tyle o załatwianiu ka­
wałków. ...przepraszam, o 
pracowitości urzędników 
galicyjskich.

Szanowny eator ortykała 
zżyma się na zarzat zebag- 
niania naszego pięknego 
języka polskiego przez u- 
rzędników galicyjskich.

Draźliwość conajmniej 
niesłuszna! Zżymać się, 
aby nie aźyć dosadniejszego 
wyrażenia, mogliby o wiele 
słaszniej mieszkańcy Kon­
gresówki, czytając takie 
M a tk i  rodzimego c. k. 
aastrjacko galicyjskiego sty­
la jak: —„Odnośnie odwie­
zionego podatku...", co się 
na polskie Mamaczy „opła­
conego" i którego aatorem 
jest radca sądowy, doktór 
prats?, pan ITichał . . . . ski 
nie jakiś . . .  błam lab . . .  
berg, ani też „Wyskeeil" lab 
„Smutny",—lab też łamiąc 
sobie głowy nad zrozumie­
niem następujących słó$3: 
„wyż naprowadzony okól­
nik"—(niemieckie „obenan- 
gefuhrt" =  wyżej wzmianko­
wany), który to M atu szek  
figaruje w jednej z odezw 
pewnego urzędu, na czele 
którego stoi „pierwszorzęd­
na siła", importowana do 
Kongresówki podobnie jak 
i ©spomniany pan radca 
dr. H ichał . . .  ski, wprost 
z Galicji! Że to nie przy­
padek, nie lekkie potknięcie 
się stylistyczno językowe, 
dowodzi, że w omawianej 
odezwie, która zajmuje za­
ledwie kilkanaście wierszy 
pisma, czytamy jeszcze o 
„lablińskiej" dyrekcji poczt, 
a dalej stajemy bezradni 
przed zdaniem: „Urząd nie 
otrzymuje specjalnego kre­
dytu na opłaty tego rodzaju 
listy i wogóle p o r t ’l A 
wszakże i do dzisiaj widzi­
my na dworca kolejowym 
krakowskim czerwono na 
białym: „Wyehód", a w wa­
gonach (nie wozach kolejo­
wych) mamy pociągać ża 
„lińewkę'll 

Otóż to jest właśnie owo 
zabagnianie naszej mowy 
przez galicyjskich urzędni­
ków, bo mogę szanownego 
autora artykulika zapewnić, 
źe nie znajdzie w Kongre­
sówce, w tej Kongresówce, 
gdzie nas moskale za każdy, 
choćby szeptem wyrzeczony, 
a przez nich podsłuchany,

polski wyraz w szkole sro­
dze prześladowali, a pol­
skiego języka w gimnazjach 
uczyli przez tłumaczenia z 
polskiego na rosyjskie,— 
nie znajdzie, powtarzam, 
człowieka z elementarnym 
choćby wykształceniem, któ­
ryby z „lubelskiej" zrobił 
„lubiińską" towary zaś „za- 
dyrygowywał'4, zamiast je 
wysyłać, jak tego chce na­
miestnictwo we Lwowie w 
jednym ze swych listów z 
ostatniego tygodnia, a nie 
znajdzie właśnie dlatego, że

podłe moskiewskie, nie k ra ­
jowe polskie, jak to jest w 
Galicji, szkoły, uzupełnia­
liśmy tym tak pogardzanym 
przez szanownego autora 
domowym wykształceniem!

Tych kilka uwag nasu­
nęło mi się ’po przeczytaniu 
artykułu „Urzędnicy z do­
mowym wykształceniem"', 
w którym widzę typowy 
przejaw niezdrowego „par­
tykularnego patrjotyzmu", 
tak tendencyjnie uprawiane­
go przez kurjerek krako­
wski. Antoni Ostoj.

Wieści polityczne.
Piłsudski — Paderewski.
Pcdczes bfiaeści w Paryżu 

Paderewski uzyskał od gutssiy 
obietaicą wszechstro&eaj porno ■ 
sy przy edbudewia przemyśle, 
zobowiązał się saatsmiast d© 
przyjącia wsrusków ciąikiżgo 
dla e s s  rozejmu z ukraińssm!.

Sytuacja stała się grcźsą,iyn>  
bardziej, że aaczdiik  Piłsudski 
poczyail już delsko idące przy 
gctowaafa na fionci® IwoRs dro.

Na szcząśsia ukrainśy, zgro­
madziwszy zsiezn© siły, rszpo 
cięli tfansywę, a tym samym 
rozwiązali nam ręce, i wszdkia 
zobowiązania Paderewskiego sta- 
ły się bazprsednaiotowymi.

Wszystko będzie dobrze...
Wiadkmsśd, napływają?® z 

Galicji wschodniej o rozpoczętej 
przez ukraińgów cfansysds*, w 
pałąutftia z innymi wiadoma- 
śdami z Q tltcji wsdiadaiej, wy- 
wcłały w kuluarach sajmewyęh 
ZEBCzeie zdesaFwowaale.

Odbyła s?ę garadg; wysłano 
do  becz . Piłsudskiego delegacje, 
która prosiła o wyjaśaieaie, co 
naczelnik państwa zamierza

uczy.ilć, aby uchronić aiadawso 
sswobcdzjse dziel alce przed 
p e s e t ą  isswasją wojska u krain 
skiego.

N sszelnik Piłsudski przyjął 
posłów w swólch apartamentach 
i szczegółowo wyjzś«ił im poło 
lenie. Posłowi® odnieśli j%k naj­
lepsze wrażenia g tych wyją- 
śaień i serdecznie dziękowali 
naczelnikowi zg ief^rmacj®.

jągy walc-ask asgły w  sprewle 
stosunku Rgecgypogpslitej p 0l- 
sklej do ziem b. W. K*. LI- 
tewskisgo,

S s ja  sassy Eehwslió:
cświsdssa Etoasyśjif*. 

4® ®**«»pcsp.0ll*» Polska His 
■■miana woieliń fi© ś k ł U n  
P»n«twowego Pelskl z ie m  b. 
w . &?. Litewskiego aa h o s t  
m b w & ły  jedaestposBej @fgi 
aofow«4aw.esy«]i P .lsk i.

Ks&sspegpcl ta ditż? i#  uweh 
BfeaJa aien . t . W .'& . Lit»w- 
•kiego a poi ofc©9j pi*emo«  
i ito omożllwieaim aarodosa
ty®h niem wypewltiaenia się 
©o I© losów swoich włssayeh  
1 ®© i© stoaunlsa swego do 
państwa polskiego.

Rtesspespslitg Polska dąSy 
do łąeiBeśei s  a ssed ą si W. Ks. 
Lits^skiego m  poisisw ie  
wspólnych infsserów golitysa 
ayds, gos^olstizyeh  i kelta-

W y fsi psswaopsóatwowy 
łąsaaośoi odpowlsisó ma 

fM w a ktiiiega a«oda dsfey- 
fiowsnts o swalffl losie.

Po p sem ó flea ia th  pp. Da- 
ssyńskiego ! &fąb!ń«kiego 
głeśó w niosła nthwsloao.

Uehwsloao też waiosek p. 
G'ąblŹ3ki»go, aby P2ąd umo­
żliwił k laoś^ i pshkiej sa L  t 
ws© wprow«d«ienia w żyd® 
sasseokieśleals.

W koAm nshm lom  ?>agłoś6 
wdoików pp. Witosa ! Ozeaia 
o wydaniu ksmisjl 7 io  sba- 
ćb,ais ggjśó w Gslioji środko- 
wej 1 k». Lutosławskiago, o 
wysaseseniu wyborów w B.el- 
skiem i Białostookisaa.

N. Z. R. przeciw podziałowi " S 5 3 5 3 K 3 Ł

Na rąse marszałka ssjmu na­
deszła d®peszi z wi@cu robotni­
ków polskich Związku naro­
dowego w Krakowie, próte-stu* 
jąeB przsclwko zakusom podiia- 
i i  Galicji i oddania ziem na 
w s c h o d z i e p a s t w ą  wroga.

laienism i.500,000 polaków, 
mąconych, mordowaBych i gi­
nących pod obuchem hsjds?- 
rMckim w okupiswasaj cząś*i 
Gilicji, depesza protestuje prze­
ciw wśzchim układom z kaismi 
dzieci i braci naszych.

D ziś w n iedzielą  18 b. m . F e lik sa .
Ju tro  w p on ied zia łek  19 b. m  Piotra  

i C elestyn a .
W schód s ło ń ca  g, 4 la . 3, 
Z achód „ g. 7 i* . 50.

2 8 ® si® nm
Osobista. Lik&rsem powla- 

4aw|iai paw. b^iaińskisg® gala- 
aowasy aostał df. Gislswski, 
któtego saawlsko wydrukowa­
liśmy m yln ie ,  c© Miaisjsieym 
gfotegtsje»y.

Regulacja ul. 3 maja. Jak
się isfifssujeniy m  źródła, 
wlascgolaego iptawa usanlt- 
Ola ogródków kolej o wy ®h
prsedstawla się nsstępgjąso: 

Magistrat m. S issow ea aszą-
i®a otooiaiki swolaa kosate®?, 
roboty gaś •wstfajBian© da 
osfetidsj deóyijł sain. ko®u-
nśk§gj!.

Opadek przfiaytnktwa.
Wskutek wyiBaezŚBia aaasa- 
nych ssgsód m  sehwyiaala 
koatr&bąaiy, pnem ytaletw a  
s^BlsjsKs, się s i a l e m  k a ż d y m  
gdyż łapówka ^igely n!e mole 
oyó 4»k wysoka, jak ®,agff®da 
aa koniiabandy.

Dszertarzy, Władzo mfejssa­
wa i pegmsiaaae coilioasle  
tkw y i& ją  po 8—10 lezeftoróir^  
kłótssy ®Jł®ą uda© Nismia*^ 
praed wojgklam. Dese^łozzy 
»K w sij $ 9j  żydsl, odsyłani są 
do Warszawy.

„Sprytna teściowa". W nla*
szielf, dnia 18 mają, stara siana 
polskiego Związku drakirzy, 20 - 
stanic urządzoa® prz<gdstiwl®af«' 
w sstii polskiego Związku żelaz­
nego na Pogdsi.

N a p ro g ram  złoly slą „Spryt- 
mu t&śstewa'8, arsywesoła farsa

3 aktach Bissona. Na zakoń- 
czenis dział koacertowy: ś iiewy, 
kopisty, dsklamaeja, monologi 
i t. p*.

Paczącsak przedstawienia ® 
godz. 7 m. 30 wieszorana. Bile­
ty wcz*śai@j nabywać można w 
sali Związku żelaznego na Po­
goni w nlsdziełę od godz. 2 po 
południa w ceni® od 1 do 6 
marek.

Wieczór humoru, śmiechu  
S satyry, zapowiedziany na 18 
b. m.. w niedzielę, aa gsdz. 7-mą 
wiecsór w lokalu DPcnu ludo- 
wego (Jsssa 23) zapowiada slą 
bardzo interesująco.

Rozpocssia go „Proicg* —  
Zbierzsfaowsklffig®, późaisj ila­
stą pSą wesołe koaaedje: „Cęitea 
Próba® iBjrtes® i „Niedźwiedź" 
Czechow?, „M ądzynarodowy Po- 
Sakfc Daaielewskiego, „Daasari- 
E«a“, „B gos literacki", „Z pfeśai 
dziada sossowieękisgo" i t. p. 
aktualna i psłae satyry 1 weso­
łości rzeczy. Sprzedaż Matów 
ida® raźno, a jak słyszymy na 
wieczór wybiera s?ę sporo nie- 
ezłosów i sympatyków Domu 
ludowego.

Obrady sejmowe.
dla t e l s l a n j .  —  Sprawa l i t w j .  —  I n r n l p  w  G alicji.

Posiedzenie 38. f
Warszawa, 16 maja.

Wsgei&jfse paslsisaaie saj- 
k b  ifospesięłia eU  cd kwestjl 
&prawdssaia m ssśa tór, kiórą 
ysferawał pes. Ssyds, pcssssym 
p o i o b sa lj  w ehoisi epfaws 
tod&tków dsośyźaiaayeh dla 
kolej airzy.

W Imienia w lfkssośsi p. 
Tsba®syń|ki pjfopcnuJ© dodat­
ki takie po 100 mk. sales, ila  
kawaletów, iso  dla ©bargas- 
Bfsh icd z iią  niewielką I 200 
— więksią, w koiOBieh dla 
Gślloji t® asm® d eistk l ®y< 
sss iś  msją 200, 300 i 400 Iw .

P, Łsńsnskl w Imleiia umej- 
*ioś#I pf9f02®js większa ie»  
datki.

P. D§bski składa waissak 
koKpfiomisewy, s.by iodatki 
pgopoBOwaie praes wlękssośd 
zwiękssyó o 25 proe. P^śsz 
tago składa popiawkl, aby:

1) ustawa ebąjaiowała i ko-

le jan y  sa llsjafh pod aairżą- 
dsM wojskowym;

2) aby wypłata w k#ioaa@h 
obowiąsywała i w fe. ekapasji 
aastijaekiej.

P. Dfeszag zwraea awagę na 
lishy stan spiówlzaojl kole- 
jafsy.

Es. Lat^sławakl cśwladszst, 
źe spełosseństwo żywi wielką 
wisię®sBOśó dla kolejsisy, aa 
ich spyawBOśó i  ptasę. Oba®- 
n!@ Jedaak żyjemy weląź w  
obawie stsejka k9l#j@w®go. 
Sejm pizysaaje padwyiki ni® 
pod gregą tefUOFO, ale włsśraie 
z wSaięgsasśd. Stfejk k ile- 
jaw? byłby zdsaią staaa.

W głosowasia pt*yjfto pro­
jekt 1 pepiawksKl p. D§ts* 
tólego.

Pod obsady w shoiai nagłoś# 
Bagtępufąsego walosku:

Z wląiek polskich pbsłó w so- 
«jalistyczayah złożył następu-

Stowarzyszenia Właścicieli Nieruchomości
ns. S o s n o w ę a

zawiadamia swoich członków, że w niedzielę, dn. 25 maja r.b. 
o godz. 3-ej po poł., Odbędzie się w lokalu własnym Stowa­
rzyszenia przy ul. St.-Sosnowiakiej Na 10

Ogólne roezne zebranie,
c z ł o n k ó w  S t o w a r z y s z e n i a

z następującym porządkiem dziennym obrad :
1) W ybór prezydjum  i o d czytan ie  p op rzed n iego  p rotoku łu ,
2) Spraw ozdanie kasow e i z dz ia ła lności Zarządu,
3) Spraw ozdanie K om isji R ew izyjnej,
4) B udżet na rok 1919,
5) Wybór 4-ch członków  Zarządu i 3-ch Kom. R aw izyinei
6) W nioski.

GWAGfl. Wnioski przyjmowane będą najpóźniej do d. 21 maja.
ZARZąD.

8“ k- G im n a z ju m  Źaaskia
Polskiej Macierzy Szkolnej vo Sosnowca

p r z y j m u j e  a p n o w y c h  kandydatek do klas: 
od I ej do VII ej włącznie, codziennie prócz niedziel i świąt 

od godz. 9 ej do 1 ej pp- 
Do ki. VII!-ej nowe uczenice przyjmowane nie będą. 

Liczba miejsc w klasach jest ograniczona.
Przy zapisie należy złożyć metrykę, ' świadectwo szczepienia 
ospy i mk. 40, którą to sumę zalicza się do wpisowego, o ile 

uczenica jest przyjętą.
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P o d z ię k o  w aśn ie .

Wszystkim tym, którzy wzięli tak liczny udział w odpro 
wadzeniu na wieczny spoczynek drogich nam zwłok

ś p. Bolesława Pająka
a zwłaszcza orkiestrze i straży ogniowej ochotniczej 
rn. Będzina składamy serdeczne „ B ó g  z a p ł a ć ' .

Stroskana żo.ia z dzisćsnj i rodzina.

«  H i II. II

kand ydatek  cod zien n ie  od  9 —  1. 
w stęp n e  27  i 2 8  m aja.& Z A M I N  Y

podaje do w ia d o m o ści, że. w szystk ie  o so b y , bądź  
zb ierające ofiary na potrzeby Koła, bądź sp rzed a ­
ją ce  jak iek o lw iek  b ilety  na c e le  Koła,

posiadają ypowalaisnia
|- zaop atrzon e p ieczęc ią  oraz p od p isan e  przez prze­

w od n iczącą  i sek retark ę.
O fiarod aw ców  prosim y zw rócić u w a g ę  na to.

Ofiary. Dla uczczenia parnią* 
■ci ś p. Zygmunta Twardokąss 
poległego w ebronl® Ojezyzsy 
prcfasarowis i uczulania szkoły
i na. Steszycs złożyli mk. 100 ikr- 

«S na Koło opieki sad żuła!®- 
n«ns polskim bszpc, ś edaio do 
kasy Koła.

— Ofiar® JedEsdr.fizSwa mk. 300, 
zloźosa przez p. Brasdąeburga 
na ręce paal Jaaiay SiuYńskiej, 
oniekuaki sfz elnlcowej, przszns 
■■■szosa jest ai@ specjslals a s  dzie­
ci rebotaików H it/ Kstarzyn/, 
lesz ogól ale aa biedna dzieci.

Wieczór Rity Sacchatto.fZa  
sjpoiefedziaay e s  d. 22 rr,aj$ w 
rastrze zimowym występ słynnej 
■'tancerki klasycznej p-si Rity 
-Sjcchette, „jak było do przewi- 
ehesie", wyweteł w mieście aa 
szym ogromne zainteresowanie. 
‘Na' program tego nad wyraz c ie ­
kawego wisszoru artystycznego 
p p.i Saschfetto wybrała parły za 
sswego bogatego repertuaru, a 
między lanym ilustrować będzie 
utwory Chopin®, Moszkowski® ■ 
go, Paderewskiego, S.hubsria 1 
■Liszta.

Przy fottepjanie zasiądzie zna-

Feljetonik.
Interwlew.

Kórzystaśąe z pobytu w So- 
ubowcu dr. D Ilosa głównego 
korespondenta pism londyńskich, 
postanowiłem odbyć z nim m a­
ły  wywiadzik.

W hotelu „Wiktorja", gdzie 
zaamleriity dsisanSkarz usiał 
szczęście zamieszkać, jakaś do- 
morosła Juno, zmierzywszy mię 

:i dostojną pegardą od stóp do 
-głowy, wskazała rai z wytwor­
nym lekceważeniem pakój go­
ścia.

Pukam z bijącym sercśtn. 
f  W drzwiseh ukazuj® sią syra- 
patyczsa postać anglika. Przed­
stawiam się i wyjaśniam cel 
-wizyty.

Dr. Dillon byi po obłędzie i 
zaproponował mi przechadzkę. 
Zgodziłem się skwapliwie, 
i — Wrażenia  ̂— pyta pas? 
Wspaniałe. Sosnowiec jest rzad­
kim miastem.

komite plaaislka p-aiM da N su­
gar Fellksowa z Krakowa. Po­
została w nieznacznej ilośzi bile­
ty do nabycia ksiąg. Wiedza

W y:tępy p. Radóit ttod ze
lew skiej artystki teatrów rzą­
dowych warszawskich. W dnia 
25 b. m. w taitrze miejscowym 
ujrzymy sztukę G. Zapolskiej 
„kh czworo", 28 i 29 — Przy- 
bvszawskiego świetną sztukę — 
„Śdeg". W obu tych sztokach 
zobaczymy w rolach głównysh 
utalentowaną artystkę scen war 
sziwskich p. Redsst Modzelaw- 
ską. Występy artystki cieszyły 
się wszędzie dużym powods:a- 
aiem. Wystawieni® sitak Za 
polskiej S Przybyszewskiego zwią­
zane Jast z przyjściem z porno 
cą szpitalowi wojskowemu.

Napad bandytów. W ebrę
bis 3 go koroisarjatu w soey z 
dala 16 s s  17 b. «h., o gsdzini® 
11-ej min. 45 wieczorem, 5 ła ­
dzi, uzbrojonych w rewolwery, 
dokonało napadu na dom M  2 
przy ul. Chemicznej.

Po związaniu stróża bandyci 
zebrali powracającemu z mia-

— Ctyżby? — bąksąkm  o-
Bieśmięlaisy.

— Naprzyhład, wasze bruk!— 
ciągnie dr. D Has, — u aas są, 
coprawds, asfalty i bafcaay, ale 
to nuży. Podczas gdy 'wasz® 
kocia łby poza poezją msją 
mnóstwo praktycznych zalet. 
G łm ia k  chory m  żołądek prza- 
jadria się raz i zgubi rfatylko 
katar kiszek, ale I kiszki pogub!. 
Jsst w tym głęboka troskę o 
biiźtiego, obok pewne] łsgodaej 
melaachoiji. Wasza dorożki —  
hm, zapewne, Eis są tak czyste 
i wytworna jak w Aagljj, ale 
nadmiar bygjesy szkodzi zdro­
wiu, a wrasssle bądąc rozsądni- 
k&m! tyfusu, cholery i baranków 
egipskich, wprowadzają pewne 
ożywianie w szarudze godzien- 
ssśs i, gdyż, j ak powiada Pismo, 
ole wiecie dala ani godzisy. 
Prsytym dają zatrudnienia ko­
glom ■ inwalidom, które, Jako 
chodrące atlasy anatomiczne, 
kształcą ogół mieszkańców.

Milczałem, zawstydzony swą 
nieprżenikUweścią.

s-ta nauczyciel jw*, p. T. Płoc­
kiemu portfel z  300 rak,, srebr­
ny zsgarek z dewizką.

Nzsiąpnie basdycl chcieli się 
uskć do d-ra Suchodolskiego, 
kas ich spłoszono, zamknęli 
więc bramę i klucz zabrali z 
sobą, uniemożliwiając pościg.

D 3 d ra S, bandyci dzwonili 
1 dobijali się dosyć długo, l@cz 
doasoaraley nie otworzyli, po* 
dojrzewając coś złego.

M H  !adj sltiikltj.
Na czwartkowym posiedzenia 

dokonano całego ' szeregu wy­
borów.

Da rady szkolnej okręgowej 
i®. Sssaowca wy brand rr. Ba­
rańskiego, Zislsniswskiego, Pięt ■ 
ką i Bscfeers, do rady szkolne] 
okręgowej pow. będzińskiego p. 
D jbro®olski«go Tssdausza.

Do Z*iąiku celowsgo (aaieżą 
do niego przedstawiciele sejmi­
ku powistowego i miast wydzie­
lonych z sswiatów) wybrani so- 
stali rr. Zahorski i Pachelski.

Delegatem do powiatowej ko­
misji rozdiiału drzewa budulco­
wego został r. Mrokowski.

W sprawia istarpelacji r. Lu- 
beiskiago co da wywozu aia 
czystości magistrat wyjaśnił, ża 
asenizatorzy przyrzekł, sajpóź 
niej od dala 1 czarwsa wywo­
zić nkezysisści do specjsl ssie 
wybudowanych dołów w blizko 
ści Czarnej Przamszy w pawnym 
oddalaniu od miasta.

Na Interpelację r. Judsahersa 
w sprawie bezpłatnych kąpieli 
ćla Blezemożaej ludne ści, o d ­
powie mfiglstrat po powrocie 
prs-zydsinta z Warszawy, któ.y 
czyni obecnie starania u władz 
wojskowych o oddanie miastu 
części zabudowań baraków ką­
pielowych. Sprawa wprowssdz®- 

podatku postępowo docho­
dowego równiai jest przedmio­
tem t-brad w Warszawie.

U diwałpno wniosek eagły ra* 
daysh robotników, by zwrócić się 
do zarządów kopalń i fabryk o 
zwsleiasie radnych na cz«s 
trwania pSsiedzeń -z zallczeaienn 
dniówek roboczych.

Przeszedł rówssiai waiosak 
nagły magistratu o upowiinie- 
nie nabycia pod budowę szkół 
mi@|skichs

1) placu przy ul. Waw®I%d 
p. B. Msysra za sumą 50.000 
marek,

2) pieca sukces. Lewandow­
skiego przy ul. Wspólnej za su­
mę 103,500 sassrsk.

Upoważniono magistrat do 
nabycia placu pod baddwą szko­
ły na Pogoni i placu pod bu­
dowę ieźsi miejskief, według 
wyboru i oszacowania komisji 
s»euskow®j.

W sissek r, Judenherea o po- 
czynieni® kroków o przejęcie

B/stry, rozumssy wzrok dr. 
Dilloaa ślizgał się po twarzach 
przechodniów, którzy spoglądali 
aa m s  z dobrotliwą, polską im-
pertyaeacją.

— A!bo wasza tęiyzat życio­
wa, ©bok pewaej zadzierźyieści. 
Tłum uliszay w Loadynie, Paży- 
źu S Rzymi-s, jest wszędzie j®- 
daakowo uprzejmy, jednakowo 
kulturalny. Psinie i To się wściec 
m&źna. h  u wssi Jakęś wscho 
dnia fiatazja, Jakieś pląkao 
swoista..
H — „Chslara go wie, g© za ję- 
d®s® — mówi jśkfś miody sio- 
wiaaifl w przechodzi®, patrząc 
na dr. Diliona. .

U Jsszyłem sią traf aeśclą uwag 
gościa,

— Jadao mię tylko rail, rze­
cze dr. Dilloa: dlaczego s it  
wszyscy nsążczyź iS aosią piękise 
czapki z® złotymi paskami i gę* 
losami?

Uspokoiłem go uwagą, ii  ta 
ifer«zie tylko, z powoda braku 
posad. Ala to się zrsbi.'*‘

— A wasze stosunki saaitar-

parku sleleckiagol aa własność 
miestd oddano da komisji do 
spraw ogólnych.

Do komisji sksrbswsj 1 m a­
gistratu przekazano psdhsia R. 
O. glma. ieńsk. im. K'ólow«j 
JidwJgl o przyznani® syssydjasa.

Skrzynka Ifstiy.
Szanowna Redakcjo!

W kronice z Dąbrowy, wydrukowa­
nej w N« 102 „Iskry" z dnia 7 maja 
r. b. korespondent mylnie napisał, 
że „w szpitalach sanitarjuszki i po­
sługacze zarabiają po 600 -800 ko­
ron miesięcznie za 8 godz. dzień ■ 
pracy".

Wiadomość ta jest nie zgodną z 
rzeczywistością, gdyż nasz Związek 
zawodowy Polski służby szpitalnej 
ma dokładne wiadomości o wynagro­
dzeniu tych pracowników, którzy są 
najwięcej upośledzeni nie tyiko pod 
wzglądem płacy, aie i godzin pracy.

Zwiąaak nasz niedawno powstał i 
pracuje już nad unormowaniem mi­
nimalnej płacy dla służby szpitalnej 
i według zebranych informacji nłaca 
w niektórych szpitalach w Dąbrowie 
wynosi o i  50 do 160 koron z wiktem 
przy pracy, trwającej całą dobę, nie 
wyłączając świąt i niedziel. Wikt nie 
nie może tu być brany zasadniczo 
pod uwagę, gdyż pielęgniarz musi 
być na każde zawołanie chorego, czy 
doktora, więc rzecz naturalna, że mu­
si nie tyiko jeść to, co mu dadzą z 
ogólnej kuchni, ale i spać nieraz mię­
dzy chorymi. Takie są warunki pra­
cy w niektórych szpitalach w Dąbro­
wie. Ą

Warunki te  muszą uledz zmianie, 
o co się już upomina służba, ale do­
tąd nikt za służby nie ma 600 koron 
pensji, a nawet pensji tej tnie mają 
niektórzy felczerzy. Prosimy Szan. 
Redakcję o wydrukowanie powyższe­
go sprostowania i pozostajemy 

z poważaniem 
Zarząd Związku zaw. poi. 

służby szpitalnej.

Z G. Ś ląska.
O dezw a da i kolejarzy. Dc.

Czapla p.-zsd opusxezeaism G. 
Ś ąska wydsł ed*zwę do ursęd ■ 
nikćw i rcboislków kojejos?y«h, 
sby ąatyehmlesl zawiadaialsH 
Hsjfeliisze rady ludowe oras 
P dkonsisarjafc w Bytanslu, gdy­
by uSsmcy zaczęli wyw ar ć w  
gony, lokomotywy lub mstsri&ł 
kolejowy w głąb Niemiec. N p 
Igły natychmiast zawiadomić 
rady K&Wdt wówczas, g ly  wy- 
dąsy będzie rozkaz, by trzymać 
lokomotywy pod parą.

Kto z powodu spcłal®EsIa tego 
cbawiązka utraciłby miejsce, 
moż® być pewaym, ż« Polska 
wynagrodzi mu wleraofć i da 
mu miejsca utracone z powro­
tem. Wszyscy wierrai Polste ko­
la jarze megą być pewni, ź® 
otrzymają i renty S przypadające 
Im zabszpieszeala i emerytury.

Prasa niemiecka wyraża ra­
dość, la  rozkaz tea ais budzi® 
spelaioay, gdyż ani Podkomisa- 
riat, aisi rady już nie isimieją. 
Niiwsos'ć czy głupote?

nę? — rzecz® dr. Dillsn. — Zs- 
chwycoay jestem saimi. Są głę­
boko... religijne. Pozostawiają 
Inicjatywę Pasu Bjgu. Dzsssz 
pokropi, słońca wysuszy, wiatr 
rosalasia. O, sii! wierz raJ, to 
Jest pfękay przykłśd chrystjaal- 
żffia, Che® się pan zapytać o 
stosunki towarzyskie? Bajeczni® 
uproszczone. Ludzie odwiedza­
ją się rzadko, coprawda, lacz 
wita grantowa!® się obmawiają. 
A czyż stopień obraowy ia!® Jest 
stopiłam  gsistaressmmte? Csyli
— kóshscie się I wzbogacacie 
mowę ejczystą głąbią soczystych 
apitafców. Alba to wasza n!©« 
silisz®!® ©krzyczane przemytni­
ctwo — czyż s ie  jest szczytem 
altruizmu i miłości biiżalaga, 
która Ela moi® ś:i«rpkć, aby 
ludzie za granicą z głodu umie­
rał S? Ż s sią mad® kąpbli miej- 
skich — mój Boże! Przadawszy- 
stkira atezawsze w czystym d a ­
la Jest czysty duch, a powtóra
— paws® ętchy narodowe m u­
szą być kultywowane, to trudno.

— Mówi pas, i s  rush umy-

Rady m iej kia wszystkich 
powiatach G. Śląska protestują 
przeciw oderwaniu g.o od Ni®- 
mi®c. N i jutro' 'â Midywa m  są
urzędowa maalfastaeje przeciw 
pokojowi gwiłtu i przemocy.

W Kstowteach przewodniczący 
Rady mi?jsklej zakomunikował 
„radosną* wieść, iż być może, 
ia  będzie zarządzony phbiseyfc, 
d a  w głosowaniu aie wezmą 
udziału gnl urzędnicy, aa! w oj­
sko, Issz tylko mieszkańcy Ś ąi 
sk», tam urodzeni.

Zrrm-.ia się bu aa. Zaczęte 
krzyczeć: „Tu-nie jest głosowi?- 
nk! To f̂ sraa, to obłuda/to !al«, 
d rtwo!“

Z tsgo widać, i»k bardzo nie­
mieckim jest G. Śląsk.

Sjtuie]* na Śląsku.
Nisimcy bakatyści przygotówu- 

Ją się do ©brony z całą zada- 
felcśdą. W maniiasiacji niedziel­
na! w Katowicach wzięły adzteł 
isasy hskatystyczae, rekrutują­
ce się z żełalerzy graazschuteu,, 
urzędników oraz ich rodsir.% ja- 
kaież zwsleanikó^ orłis pruskie­
go, śpiewając] „Poiea werdsa 
wir siegrelch schlagaal*

J  i i  się dowiadujemy ze źró­
deł wiarogodnycb, z wielkim po­
śpiechem ku granicy śląskiej po­
dążają pułki bawarskie i h^imat- 
schutz z pod Kładzka (Glate). 
Wskutek przewozu wojsk wyda­
ła© narazi® poi fze  zarządzenie 
o ograniczeniu ruchu pasażer- 
s kiego.

Gorliwszych polaków, dzisłs- 
crów społecznych, eiemcy m%ją 
na oku.

Ogłoszeń© odezwę do ludnó- 
ści, wzywającą do stawienia się 
z brosią w ręka do szeregów, 
mających na celu obronę grasic.

Niektóre kopalni® peck»isa •■■ 
wano. W rasie skonstatowania 
miększego ruchu w Zagłębiu —  
jak mówi rozkaz poafay — niem* 
®y zsm ksą grani«ę.

Maszyny do kopania okopów 
są w pogotowie1, a nawet już 
zacssjf/ pracować. Ns ulicach 
Kstowis spotyka się wielu eb* 
cych ż*. ł sierzy.

Urooltmlenle prumjsło.
Zamknięcie fabryk 

w Żyrardowie.
Na d. 16 b, r». zspewtedzia- 

e© semkaięcie fabryk żyrardow­
skich, skutkiem ęzego tysiąc ła ­
dzi, którzy ©bece i a jeszcze pra­
cują, znajdzie się s s  bruku, pa- 
więksiając liczbą łaknących dziś 
pracy.

Wszyscy urzędnicy i robotnicy 
wspomnianych fabryk mają już 
wymówione miejsca.

słos?y shby? hm, i tu psa nie 
nsa racji. O i  tego jest Warsza­
wa. Spójrz paa zało, ile mad® 
kantorów wymiany, szyaków, 
iatarasów, gdzie żyd® huęzy, 
przswala się — jak lawina.

—■ Tak, paala — rzekł dr. 
Dillon — klapiąc mię po ra- 
mteaiu. — „Siml nie wiecie, 
co posiadacie...* Sosnowiec fest 
miastem isawskraś oryginalnym; 
ma olbrzymią przyszłość przed 
sobą. Sosnowiec miastem aie- 
spodzia^ek, Jest.,.

Nie dokończył, gdyż wpsdł 
pod koła lokomotywy aa rogu, 
Warszawskiej i Mjdrzejowskiej, 
która w tea dzień przypadkowa 
lite strajkowała.

Mam nadzieją, ża magistrat 
unaieśd jsgo popisrsia na pla- 
eyka w,s a vis dworca na szczy­
ci® by^ ^  wodą sodową. W
ten s
z pr'
giął
świ*

^lączy się piękna 
; eo było zawsze 

waszego prze- 
tu.
Tell*
-  - s a o w a s ] ;



ZsBfcBftęfe fobT $U ' spewed©. D in ! ,
wafla jesł bredni gotówki — Delegacja austriacka.
wsaysikl* iso^fcna kepiteły, ia . -
&f© były w pesfadBEJu dćlyeh» 
o a s e w e g o  ssrządtr, z o s ta ły '* .,  
gzarpane. * i

J a k  utrzym ują, as zmikesiąd®
O b r y li wpłyną!© i to , 20 rob©- 
teiey, a ie  Ikząc slą 2 chv*Hą
> 2 2 ? , Pr2s52 bdszewifców,9

■ Ł £ » 4 L = _ 5!«ftl* l«  18 „ . i ,  , „ 0  rata>

N ie  ch cą  p racy?

— fli ś t  J ° w‘ «L‘ G#yera w Ł s * i•ł. J u »&>ZWÓj“ -  po- 
f ,* 5 f wJ ł?  nnichom lć swej© s a .
L m  1 blJ n n s * 0  czym zawia­
ne nule robetnifców, wzywsjąc jc^
£ 1  RcbctBfcy W w k  •■świadczyli, Iz a le  p n y s tąp ią  do  
p?acy wcześniej, zanim nie etrzy.

.P°i 150 “ b* 2® P°m egl f W i « i ć  należy, i e  rofccŁBi.

i? ,C' L Q*yena ctrzy-mali w swoim czasie i s p c m o L  
w wysoki śił 100 mk. każdy.

K i m u n i k a i y  p e l s k i e .
Warszawa, (Teł. p. fl. T)<

« S ° 5  t f S ! ! Ł“ fl' “" al"*ao

W arszawa, 71 maj*. 
(Tal. P. fl. T ).

K om unikat sztabu gen e ra ln e­
go  z d a la  16 m aja:

W  Galicji wschodniej odparł© 
atak i ukraińskie.

F ro n t w o ły ń sk i.
Z dobyliśm y ufortyfikowany 

D t brosia na Fó b .  Jedj<5d J

w  i S  c  T u ,, y n k l  ( ? >* M o s ł yW ielkie, Sokal 1 Ktys tyBOpol.
Me W ołyniu obsadziliśm y li 

Z !njóSCrCthĆW “  Świniucby —

[F r o n t l i te w s k o  ■ b ia ło ru sk i.
Z ajęliśm y atakiem  Wielki® 

G itd rcycie . N lep rzy jid e l zosta ­
wił 500  zabitych i rannych.

Na północny wschód cd  WH- 
*8 zajęliśmy N cwcśw lęclaey i 
Jufurki. Nieprzyjaciel cc fes ą3 się 
w  popłochu. Zdobyliśmy olbrzy­
mi materjał kolejowy. Konnica 
Basza zmusiła nieprzyjaciół do 
cefn ięd a  się 2 Dsremwy.

Berlin, 16 m aja. 
(Teł. u l .  .Isk ry".)

Hastrjacka delegacja pskojo- 
™  Przybyła do Sb Germain, 
Przyjęci© m ięło mniej więcej 
tą  samą formę, jek wobec de- 
L*£5E niemieckiej, jakkolwiek 
pcwiiaesie odbyło sl® w przv* 
jtzaiejszych słowseh. Trakto­
wanie delegatów jest m elel 

-t8,n  S8WO> ko łow anie
«1h  ł Sx4 Sad2ą z« d e i^  gaci w krótce podpiszą frafcfefj
pekojow y Jaszcz® prs®d K iss*  
s&nas.

Berlin, 16 m aja.
Na pow itanie delegacji a u - 

strjackiej hr. B rockdoif chciał 
d f ic g o w rć  sw ego przoJfetswi- 
c .e ls , ale francuz! a is  zgedzili 
się na to.

B o i s z e i i z m  n a  W ę g r z e c h .

Wiedeń, 16 maj®. 
(Teł. wł. „Iskry")

Z Budapesztu donoszą:
B tle  Khun, którego władza 

zBćw się wzmocniła, zarządził®  
B udapeszcie aresztowani® w szy­
stkich rum unów , których traktu* 
je, jak® zakładników .

P r o e e s  0  z ^ m o r d o w i a f ®  

Ę ó ż jf  Ł u k s i m i j a r g .

• Berlin, 16 m aja,
(Tc I. P. fl. T ).

Pieces o  zamordowanie K. 
Luksemburg ukeńczonc. Jeden  
eskerzeny skazany e 8 2  lata, 
drugi aa 2 lata 4  mieś. wiązie*
Bis, trzeci ne 6 tygodni zsostrzo-

“w lta to ń " " 1

S p ra w o z d a n ie  P a d e r e w s t i s p .

W a m i w i ,  i e  b^ J b.

ise1KOfl*:
e * E S  i B O j i Ł c w i a c i b y ł y w s p ó l -
J J  p o .f e iz e z ie .  P i /e r e w e k i  
* e* ł s p ra w ę  s  p o eteso w ień  
k o s g re tu  pekojow eg®  eo do  
g i* fiiey  p e lak o  . B iem isik ie f. 
sp ra w y  tie sz y ń a k le j i k ręgów  
rm w sehcdsie p ó łao « B |jE : p o -
ł t  dniow y k .

S p is u  c z im f e  by ło  p o i f i* .

 m m i!.
JMa 109.

£
m
m
m

W y ż s z a  S z k o ł a  R e a l n a  ^  R*‘P®»«a» freWanka
izratlifka-  M

g  podaje do wiadomości osób interesowanych, że M
j j g  egzam iny d!a nowowstępujących kanHvH t-  H
m  w . y sW ch  Mas („ p r tc z  a s m ej) r  0  „  |

J a  °  9 ° d z in ie  8  * P ó l  r & a o ,  $S

8-m io k /ssaw a S ik c ła  I n l i a  k . i r w i ^ ^ T
“  s » r a o w c n ,  n l .  T a r g o w a  M  1 2

WSt?P"e d°  roz-poczną się dnia 5 czerwca o  godz. 4-ej po pcł.

z czteroklasow ym  gim nazjal 
nym  w ykształceniem , muzy 
ką, znająca się dobrze na 
gospodarstw ie , p o s z u k u j e  
kondycji na m iejscu. lub na 
wyjazd. O ferty  dla M. j^, 
przyjm uje radakcja  „Iskry".

Koło Górników
P r a y  9 t o w a r z y s « « n l n  —

=  t r e e b n i b d v e  w  S o s n o w c u

w°dniu 2n,in|'eJ$Zem d° , wiad°mości PP Członków, że 
iu 21 b. m. o godzinie 8-ej wieczorem w lok-lu 

Stowarzyszenia Techników odbędzie się

p l e n a r n e  z e b r a n i e  K o l a ,

M ł a d  o g red n fc iy  ^  

i  Kruszczyńsklego
w Będzinie, Nowa Stacja, 

p o l e c a
rezsady warzywsg M i t o m  
oraz doniczki do kwiatów

L po cenach nizkich. fj|

<—-d l

‘ P r ny 1 Z“S,53n^
czzńskiej ulica Wawel 3 w dniach IT^IS ”j g ° Spocble 
nach  cd  3 - 5  pp O fertv  n , b ’ m ' W 9 odzi

22 b.m. włącznie' ' P̂yWbędą tamże do dnia

M a g i s t r a t  m .  S o s n o w c a
3  If A n ! /  im «     _ t . .ogłasza konkurs na stanowisko

Bojówfea żydowska 
w  Wolkowyskn.

^CLK OV iY SK. W ykryto tu

j t z e l i  n i e  S p i s z ą . , .  E ą ® , ^

P » J « ,  l i  ».!»." & »Vy  , T d .’ • Oil*b ,“ 0
(T el. * } .  „ M iy " )

E a łiB i*  esyn l e ier g leza e  
p is y g c t o u u ia  do szynnego  
P J B tłp iiB ii  bb w ypadek, g d y .
£  N i ^ e y  i l e  p is y ję iy  po.
« J * tc u a ie g o  im  pokoju.

fi,0J \ N B *dajł*Dy
iflJh b ł1*. Tĉ EBy w 1Ieś’ 

i*  , y f h; » o b i-
Jiiuje d a l i iy t h  § m se ifc ó w y a  
„ S td a  fstere th "  udzieliła  k » .  
Białkow i F oth ow l aserck itb  
p « łB « * o ez ik ćw  ji aapiojekto*  
w(ał» z a o i ir ie i ie  blokady Nie-

MlOCn

Berlie, 16 rnSja. 
(Tel, * ł. „Iskry"

D o n o n ą  ■ 
u y th  p iz a z  
aodzienBie 
«tw o p ceii;  
ł^ j ą .  N a '
H o iu e g o i t  
12 g ad z in  i 
kinai dzia!

J t i d U D j c j - h i t i t j s h f f l .

Lwów, 16 maja, 
(Tel. P. a  T )  

ftiąd republiki zachotfnioukra-
Inskiej wyraża w p |smgth  co- 
dzieoaych pcdiiękowauie ped- 
pułkcwBikowi Bolzcwt 1 atama- 
ncwi Fir ek leu ł, którzy, chcó cu* 
ozezitm ey (nlemcy), stanęli w  
pierwszym rzędzie walczących 
2« sprawą ukraińską.

L R o k c w j ń  n i e  b ę d z i e !

Pery?, 16 maja. 
(Tel. P. fl. T.)

„Petit Joureal* d cacsł, l i  «E- 
edeprze próby zsitmców 

lania dyskusji aa k o tle -  
pokojowej.

zcy  muszą pokój ped*

l i i n i i f t i  lim is i i r i r a f f i
Warunki konkursu są następujące:

życia, w y ż s z e ^ w y k S c e n ^ O ,  n°eISka’ .niePr2ekroczóny 40 rok 
działu prawnego iub nauk p o iitv r r m ,^ Zn° SC1-Uk<?ńc2enie wy" 
praktyka biurowa w instytucjach k o m u n i n  C° k f  jI? n i e l  1 r°czna  

Reflektuje się  na kandvHafc nainych iub państwowych, 
nizatora. Warunki od umowy. ener9 Iczne90, zdolnego orga-

cjami winny b yć^ k ład an e^ d o  ^ tu r ’ ^ iadectwami i referen- 
czerwca ,  b. w ^  1

.  erfa na stanowisko kierownika biura Magistratu"
Sosnow iec, dnia 13 maja 1919 r.

O g ł o s z e n i ® ,.

M a g i s t r a t  m . S o s n o w c a

» £ w y & S anzy ,

'===1 i= * bu

S m o l a r n i a
Ł  ^einłtcif0ie^a

Pojeca: B iflLfj FRANCUSKA i 
ZWYCZAJNfj T E R P E N T Y N Ę  
sm ołę, sm ołow iec, węgiel drze- 
wny, tran  dziegciowy, dziegieć 

do dezynfekcji, sm arv, ©leje 
oraz LAKIER DO POW OZÓW . 

S k ła d  Hf S o s n o w c u ,
Ul. Z ygm unta Ni 1 (róg Jasnej.)-

Z a g i n a ł  pas,2pô  wyds°y p<-«e
iwie lek. Goldwassern ’ 8 ni6mieCltie DB 

L ó d  d0 sprzedania. Sienkiewicza Mń5.

M e b l e  wann®,*^ ^ " r ir r r y d ć .
• J sp rzedan ia  od godz 10— i ?  

r-. V  2 - 7 wiecz. W donfu Diettla S  
sien i 4, m ieszkan ia 3g.

Zgubiono p a^ T o T r r i S t
miećczugską artyleryjską S i ę  oraz 
świadectwo cechowe wydane w rokn 1910 
przez Drząd Starszych Zgromadzenia Sin

J T kń .BS l"  lZ cn Klas, szkoły  kolejow ej pana W acow . 
w s h e g e  w Sosnowcu na B o lesław !
Szczeeinskm go. Św iadectw a zgubione ^ 0!
n ą»  -źadneje wartości dla , n.i....° me-

Udzielam i!kv,ifraucii8l̂ i^
kffrD-n cł c* an8‘i©lskiegro 1 niemi ©0

pj'tf0 StarI'Sosnowiec, Swobodna 6 I

P0kÓiii nmeclow‘lno?o a ZddZZĥ
nia w . I s k r z e ^ t r ^ 03211̂ 8- 2^ 826-

Frvzierski subMt m St5
Prokopowicz.  ̂ a r a z. Będzin,

Wyprawiam i,ir ,5* T
kozie tchórze, królicze i za jęcze' 
Sggnoaiee, 5-no Aaia lo  MoUckl.

Wapń 3 grube
z odstawą do domu dostać można u L. 
I^emkowicza. Sesnowiec, Zygmunta i róg

Faszport, r f i j J lS F S
im ię M żrjana i  H en ry k i Oilewicz zaginęły!

I  O r o l e s e  o g ł o s z e n i a ,  i  1 0 0  m k .  n a g r ó d ?
  I  teni.u kio. zwróci zgubiony p 0 r t f  e I

Ś l u s a r s k o  Z l i l t 7 h / ikhJ  5 S S S 1 w tL m S r ¥ 7 “ ’
S j a g l k  P "  Wi8d°m0ŚS M ^ w s k f ^ r - -  ^  "

S o s n o w i e c -  W a r s z a w a  7 7 7 7 7  — ~ _
«0« ŚiL °  d ? ^yieżdzem , załatssilam F o k Ó j  ™ ebjc»dny je s t do w 

o  'Bteresy haudloiue. Wicdc- Kołłatnla V. p/ zy  rod2lnie. d l.
m ość: Sienkiew icza 6. ra. 2 . c^. ą eja 11 • W iadom ość a dozor-

r®®

---------- -- ----- ---------^agm ęjy.

Z ł n a l e z i o n e  ?J.8 Taszp,ortp »■
T .i żAił a i. ® Zaw odoiaka i  

j , Z6i ta Bi  do odbrsnia w adm in istrac ji 
. I s k r y  za zw ro tem  kosztów  og łoszem j

S p r z e d a m  S 0 z z ko ^ s ta m i.
10 . Molicki. Sosnow iec, 3-go Maja,

Z a g i n a ł  paf po,zt w j d a ny p**w
f a ję  Rozy R o te n h lr ir!  niem ieekie^ną

F 0 k 0 1 U  umebi°w anego z oddzl^T- 
nie n„„ , • n jm  wej ściein p rz y  rodzi- 

*6 poszukuje sam otny urzędnik. O fe rty  
jo jy in n m s t r a c j i  .I sk ry *  nnd JM ; 00  T

O k a z  i a  F wał ®armnrd' w a g &
4 “  d z iesię tna , otom ana, łóżko 

lu s tro , s tó ł, zeszy ty  do g ry  fo rtepjanow ei’ 
dyw an kino T ea tr do sprzedan ia . Wiado 
5jf^£__Kołłątaja 3. Sklep.

D o  s p r z e d a i f a T
in te re s  rzeźn iczo-m asarsk i, egzystu jący  od  
190 5  roku  w m iejscow ości f a b r r o L . ;  
w raz z domem składającym  się z s  
m ieszkań w a is z ta tn , dwóeh piwnie je'dnB!  
lodow ni, wozowni, szopy i  ogrodu d?  
5 ,0 0 0  łokci kw adratow ych cena i s  i  ,8C 
cy rubli. Ozęstoohowa, ’O sta tn i r yalt~ 
Garna JM 17. R. B lachnicki G rosz-O

Bnkarate BUk»j«


